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Monarehya Awstryacka.
Rzecz urzędowa.

w miasteczku Oleszycach, w obwodzie żółkiewskim, założona 
została szkoła szkoła trywialna z następującein wyposażeniem:

1) Gmina miasteczka Oleszyc zapewniła na wieczne czasy ro
czna kwotę 100 złr. im k

2 )  Gmina Oleszyce stare roczną kwotę 75 złr. na wieczno
czasy

3 )  Tamtejsza gmina żydowska roczną kwotę 50 złr. na wie
czne czasy.

4 )  Rzymsko-katolicki pleban miejscowy X. Leon Staliński od
stąpił na wieczne czasy trzy pokoje w domu , zbudowanym przez 
byłego plebana rzym. kat. Karola Michalskiego na gruncie plebań
skim pod nr, 221 w Oleszycach na umieszczenie szkoły i nauczyciela.

Oprócz tego obowiązała się gmina miasteczka Oleszyc utrzy
mywać budynek szkolny i sprawione już sprzęty szkolne w dobrym 
stanic, jako też zajmować się czyszczeniem i opaleniem szkoły , do 
ezego jednak potrzebne u.zewo ma być tak długo sprawiane z do- 
tacyi nauczyciela, dopokądby nieobecny teraz właściciel tych dóbr 
nieofiarował się dostarczać paliwa z swoich lasów.

Udowodnioną temi ofiarami dążność ku poparciu oświaty mię
dzy ludem podaje c. k. Namiestnictwo z należytem uznaniem do 
wiadomości powszechnej.

Lwów, 10. sierpnia 1857.

Sprawy krajowe.
(S z c z o d ro b liw e  datki i ow al i do ni. — Pobyt Jego M ości C esarza  w  Pre.szburgu. — Mia

now an ia . —* O bch ód  urodzin  cesarsk ich  w  W en ecy i. — U kłady w ed łu g  um ow y
w O sborn e .)

1 1\\ nvv. 27. sierpnia. W uroczystość urodzin Jego c. k. apo
stolskiej Mości na dniu 18. b. m. obdzielił tutejszy obywatel miejski 
i dzierżawca głównego składu tytoniu, p. JózefKornetzky, znaczne- 
mi datkami inwalidów, którzy otrzymali wsparcie z Iwowskiego fun
duszu inwalidów „Franciszka Józefa44.

Prezydyum magistratu podając ten szlachetny czyn do wiado
mości publicznej, wyraża oraz najszczersze podziękowanie szczo
drobliwemu dawcy.

W i e d e ń ,  25 sierpnia. Jego Excelencya minister spraw we
wnętrznych otrzymał następującą depeszę c. k. jeneral-gubernatora 
W ęgier :

„ ■ • r e s ^ b u r g - , 24. sierpnia. Dziś zrann o godzinie 7. znajdo
wał się Jego c. k. apostolska Mość na manewrze polowej ; później 
nastąpiły audyencyc i prezentacje, a potem składali Najjaśniejszemu 
Panu hołdy swoje reprezentanci obcych gmin koinitatowych. O go 
dzinie 4. była wielka uczta dworska, a przedtem jeszcze miało po
selstwo tunetauskie zaszezjt otrzymać audyencyc, i Jego Ces. Mość 
zaprosił ją do stołu, O godzinie (itej nastąpiło strzelanie do tarczy 
na strzelnicy miejskiej, wieczorem zamierzają obywatele miasta wy
prawie na cześć Jego ces. Mości pochód z faklami i serenadę.44

% V i e d e i » , 24. sierpnia. Najwyższem postanowieniem z d. 17. 
sierpnia iaczył Jeg0 c. k. apost. Mość mianować najłaskawicj prze
łożonego powiatowego w Bóbrcc, Parnia Kosińskiego , komisarzem 
obwodowym pierwszej klasy w lwowskim okręgu administracyjnym.

.—. JE. minister spraw wewnętrznych mianował w porozumie
niu z ministrem sprawiedliwości adjunkta urzędu powiatowego K a
rola Burjanck przełożonym powiatowym w krakowskim okręgu ad
ministracyjnym.

W e n e c y a .  20. sierpnia. Na cześć dnia urodzin Najjaśniej
szego Pana odbyła się przedwczoraj o pół do siódmej po południu 
wielka uczta w pałacu rezydencyjnyin. Prócz wszystkich znamienit
szych urzędników dworu Ich Mości Arcyksięstwa, tudzież dam pa
łacowych i właścicielek orderu gwieździstego znajdowali się także po

między zaproszonemi wszj’scy zwierzchniej’ wyższych władz wojsko
wych i cywilnych. J. M. najdostojniejszy Arcyksiążę Ferdynand Ma- 
xymilian wniósł toast na cześć Najjaśniejszego pana a Jego Exce- 
Iencya namiestnik hrabia Bissingen odpowiedział na to toastem 
na zdrowie Ich Mość Arcyksięstwa. Po każdym toaście odzywaty się 
działa z pokładu okrętu strażniczego i z bateryi na St. Giorgio. —  
Wieczorem zajaśniał cały plac w rzęsistem oświetleniu, a liczne tłu
my mieszkańców i cudzoziemców tłoczyły się po ulicach przysłu
chując wesołej muzyce wielkiej pobudki wojskowej, która przed 
oknami arcyksiążęcego pałacu odegrała jeden z znanych utworów 
muzycznych.

W  F e n i c e  był teatr parć. Oprócz rzęsistego pająku opro
mieniało 540 ściennych kandelabrów, każdy o pięciu świecach, wspa
niałą sale teatralną, przepełnioną widzami w świetnych toaletach i 
uniformach. 0  pót do dziewiątej przybyli J. M. Arcyksieślwo, a or
kiestra musiała wśród głośnych okrzyków publiczności powtórzyć 
hymn narodowy. Po pierwszym akcie usunęli się Ich Mość Arey- 
księstwo do swoich apartamentów.

Co soboty i środy będą oboje Ich Mość Arcyksięstwo udzie
lać audyencyi publicznych.

Jednemu z dzienników belgijskich donoszą z I F i e d n i a :  Tu
tejszy ambasador turecki ctrzymal depesze swego rządu , w której 
donosi Porta, żc gotowa jest rozpocząć nanowo układy na podsta
wie zrobionej w Osborne umowy. Ambasador turecki udzielił tej de
peszy hrabiemu Buol.

łsl,
(T raktat »  Indianam i w  Kansas. W iad om ość /  Indyi zach od n ich  i z  p ołudn iow ej

A m eryk i.)

N o w y  I o r l i *  4. sierpnia. Jak donoszą z Washingtona za- 
warł szczep takzwanych ludyan ottawskich w Kansas uroczystą ugo
dę z komisarzem spraw indyjskich, przyrzekając podzielić się na ró
wne części swoje ni i posiadłościami. Indyanie otrzymali zapewnienie , 
żc zaraz po ratyfikacyi ugody w senacie uznani będą obywatelami 
Stauów zjednoczonych.

—  Paropływ „Magdalena44 przywiózł do Europy pocztę z Ja- 
maiki i Trynidadu z 2ti., z Honduras z 17., z Greytown z 2 0 . ,  
z Martinicjuc i Guadeloupe z 20. czerwca i z St. Tomas z 1. sier
pnia. Na wyspie St. Thomas uśmierzyła się znacznie żółta febra. 
Na pokładzie „Magdaleny44 wydarzyło się 8 wypadków choroby , a 
trzy zakończyły się śmiercią. —  Do Greytown zawinęła fregata 
amerykańska „Saratoga44 i wzięła korsarzy na pokład. W Demera- 
rze była do 25. prześliczna pogoda a płantacye cukrowe wróżyły 
plon obfity. —  W  Greytown zawiązało się towarzystwo dla zbudo
wania gościńców do nowoodkrytych pokładów złota. Pokłady te mają 
być bardzo obfite, a leżą w takieni miejscu, że dotąd niewiadomo , 
czy znajdują się na terytoryum angielskiem czy też republiki Vene- 
zueli. — 1 W  Barbadoes cieszyli się mieszkańcy pomyślnym stanem 
zdrowia. —  W  Granadzie nakazano publiczne modły za obfite żni
wa w całej kolonii. —  Ten sam paropływ „Magdalena44 przywiózł 
takce pocztę z Valparairo z 30. czerwca, z Cnllas z 12 i Peru z 4. 
lipca. —  W Valparaiso obudziło otwarcie kongresu niejakie zajecie. 
W  senacie wniesiono i uchwalono jeduozgodnic ogólną i powszechną 
aniucstyę dla wszystkich przestępstw politycznych od r. 1851, ale 
Izba deputowanych sprzeciwiła sie wnioskowi rządu i odrzuciła 
uchwałę senatu większością 30 przeciw 16 głosom. Procesa polity
czne zakończyły się wreszcie po tak długich przewłokach. Wielu 
z oskarżonych otrzymało wyrok śmierci, ale spodziewać s i ę , żc 
rząd złagodzi karę. —  Wybory w Boliwii wypadły w duchu rzą
dowym. Prezydent miał zamiar wyruszyć iv 2000 żołnierza do Sucre #

.— W  Peru poruszyło się nanow’o stronnictwo Vivanki. Dnia 
20. przyszło pod Areąuipa do starcia z wojskiem San Romano i 
obie strony przypisują sobie zwycięstwo. Najwiarogodniejsze w tym 
względzie wiadomości donoszą, że Uiyancro wyruszył dnia 27. na
przeciw jenerałowi Sau Roman pod Arequipą a d. 20. stoczył z nim 
walkę, w której obie strony postradały po 40 do 100 ludzi. Walka 
ta niebyła wcale rozstrzygającą, bo zaraz 1. i 2. następującego mie
siąca rozpoczęły sie nowe obopólne poruszenia strategiczne , a za
pewne obie strony w równej mierze lękały się nowej walki. Dnia 
3. lipca mieli żołnierze Vivanki odbić bagaże, papiery i nieco pie
niędzy zabranych przez nieprzyjaciela.



?8*

H is z p a n ia *
(M anifest K r ó ló w ; K rystyny. —  Spraw a m esyfeańska. — P osy łk i p ieniężne do

A m eryki.)

M a d r y t ,  17. sierpnia. Z końcem tego miesiąca będzie poda
ny do druku manifest Króiowy Krystyny, napisany ku jej osobistej 
obronie. Fan Manuel Cortina, adwokat Króiowy Matki £fpodziewa 
się po tym dokumencie pomyślnego skutku. W  ogóle jest powrót 
Króiowy Maryi Krystyny do Madrytu najważniejsza dziś sprawą. —  
Dzienniki umiarkowane dowodzą, że niema w tern nic przeciwnego, 
ażeby Matka mieszkała przy swojej córce i niezdaje się, żeby gabi
net chciał się sprzeciwiać temu. —  Ustawa dezamortyzacyi jest już 
uchwalona i wszystko zostało postanowione: zasada i warunki, do
bra i sposób sprzedaży. —  Zdaje się , że jeśli niezajdą nieprzewi
dziane wypadki, zbiorą się Kortczy z początkiem listopada.— Otrzy
mane tu korespoudencye z Mexyku przedstawiają bardzo smutny 
obraz stosunków tamtejszych. Fałszywa ta wiadomość, jakoby mor
dercy Cuernavaca zostali ukarani i rząd mexykauski uczynił zadość 
żądaniom Hiszpanii.

-—• Rząd hiszpański rozkazał ściągnąć z obiegu i zniszczyć 
monetę Macąuina w Fortorico. Dla uskutecznienia tego rozkazu od
płynął 7. iipca paropływ „Pizaro11 z 27. milionami realów w złocic 
i srebrze do Fortorico.

. • U i ś c i ł a .
(N ow iny dw oi u . —  W o js k o  do Indyi. — H o/.Iiicie ok rętu . — P ogłosk i m ylne. — W ia 

d om ości b ie żą ce . —  M oneta z ło ta  w  ob iegu . —  D rogi kom unikacyjno do Indyi. — 
D on iesien ie z. Irlandyi.)

L o n d y n ,  22. sierpnia. Familia królewska powróciła przed
wczoraj z wycieczki swej do Cherbourga i Jersey szczęśliwie do 
Osborne i spodziewana jest w przyszły czwartek w Londynie, zkąd 
na drugi dzień zamyśla odjechać do Szkocyi.

—  Z  Chatain ma znowu odpłynąć 500 łudzi do łndyi.
—• Depesze z łndyi donoszą, że paropływ rządowy „Transit11 

rozbił się w cieśninie Sutidy. Załogę i wojsko ocalono.
—  Angielska korespondenci/a pisze : „Po dziennikach kon

tynentalnych obiegają obecnie dwie ważne pogłoski, jedna z nieb 
mówi o odwołaniu lorda Stratford de Redcliffe, druga zapowiada 
uformowanie nowej angielskiej legii cudzoziemskiej. Pozostaje nam 
na to jedynie odpowiedź , że w żadnym z dzienników angielskich 
nie było o obudwu tych sprawach najmniejszej potąd wzmianki.11

—  Morning P ost powiada, że Sułtan poda się bez oporu ży
czeniom sześciu mocarstw i unieważni wybory w Mułtanach, ale 
dotąd jeszcze nie otrzymał spoinie wydanej noty.

—  W  ostatnich pięciu latach wyszło w Anglii z obiegu publi
cznego 5,274.500 uncji złota w monetach wartości 20,537.580 L.

Dziennik Times pisze : Jak słychać przedłożono w centralnym 
biurze indyjskicin; tudzież Izbom indyi wschodnich ( East India 
H ouse) plan zawiązania pocztowej komunikacji z ludyami na Tur- 
cyę azyatycką; obliczono, że za porozumieniem się z przewodźcami 
arabskiemi doszłaby poczta w 14 dniach z Indyi do Stambułu. Ze sto
licy tureckiej mógłby poseł angielski główną treść nadeszłych wia
domości przesyłać telegrafem do Anglii, a tym sposobem uzyskanoby 
10 do 14 dni czasu, bo obecnie potrzebuje poczta z Indyi do An
glii w najlepszym razie 2(5 do 28 dni. W obliczeniu czasu nową dro
gą przypuszczano, że paropływ z Kuraczi tj. od granic Indyi i Be- 
łudżystanu dopłynie do Bassory, w najdalszym zakątku północnym 
perskiej odnogi, w przeciągu czterech dni, taki sam okres czasu 
przeznaczono na lądową podróż z Bassory do Seleucyi nad morzem 
śródziemnem, zkąd pięć dni drogi ma paropływ do Konstantynopola. 
Inna prawdopodobnie nieco dłuższa droga prowadziłaby na Beyrut 
do Stambułu. Trzeci plan zaleca z Bassory aż do Carogrodu nie
przerwaną podróż Jadową. Ma to być droga najkrótsza, po której 
w 12 dni można się już dostać z Kuraczi do Stambułu. Powątpie
wają wprawdzie o dokładności tego ostatniego obliczenia, ale przy
taczają także pewien przykład na jego poparcie. Wiadomość o upadku 
twierdzy St. Jean d’Acre miał pewien Anglik w sześciu dniach przy
wieść z Konstantynopola do Bagdadu.

—  Z Irlandyi donoszą w dowód panującej w kraju spokojno- 
ści, że w północnym dystrykcie w Tipperary, osławionym od niepa
miętnych czasów dla licznych zbrodni i szkandałów, zmniejszono 
temi czasy na nowo korpus konstablów o 240 ludzi.

I F r a n e y a .
(W ia d om ośc i M e/.ą ce . — Bankiet w  departam encie L andes. — Peruk Chan o d je ż d ż a .— 
L isty Sułtana. — Stosunki Sardynii z  N eapolem . —  Pom nik N apoleonow i I. — D on ie 
sien ia  z  P ersy i. — P ersow ie  baw ią w  H eracie . —  T ru d n ośc i w  spraw ie ni exy ka lisk ie j.—

Ókręta do T un etu .)

P a r y ż , 22. sierpnia. Dnia 23. b. in. będzie Cesarz w ma
łej wiosce swojej w departamencie Landes znajdować się na ban
kiecie, jaki wyprawią na cześć jego znakomitsi mieszkańcy depar
tamentu.

—  Feruk Chan opuści wkrótce Paryż i odjedzie do Persyi. 
Ma jechać na Sardynię i Włochy i wsiąść na okręt w Neapolu.

—  Dziennik Constitutionnel donosi dziś podług listów z Kon
stantynopola, że Sułtan postanowił na wiadomość o odroczeniu od
jazdu czterech ambasadorów, niewyprawiać własnoręcznych listów 
do dworów w Berlinie, Paryżu, Turynie i Petersburgu.

—  Dziennik P ays  utrzymuje, że wiadomość podana w kilku 
dziennikach z Genuy, jakoby miało nastąpić zerwanie stosunków dy
plomatycznych miedzy Sardynią i Neapolem, jest bezzasadna.

—  W  drugiej połowie września ma być w Auxonue odsłonięta 
z wielką uroczystośsią statua Cesarza Napoleona I. Pomnik ten 
wzniesiono na pamiątkę tego, że Bonaparte, będąc jeszcze oficerem 
artyleryi, stał jakiś czas załogą w Anxoune.

—  Pays  zawiera następujące półurzędowe doniesienie: „Mamy 
wiadomości z Teheranu % 5. sierpnia. Powstanie indyjskie sprawiło 
silne wrażenie v całej Persyi. Kilku ulemów zaczęło prawić ka
zania za Indyanami, i propaganda ta byłaby przybrała niebezpieczny 
charakter, gdyby rząd niebył zapobiegł temu. Z odejściem ostatnich 
wiadomości było wszystko spokojne i nowy minister wojny zajmo
wał się reorganizacyą armii. Dwór perski dopełniał ściśle traktatu 
pokoju, i między nim a panem Murray istniały najlepsze stosunki. 
Wojska perskie miały wkrótce ustąpić z Heratu; ewakuacyi tej 
przeszkadzała dotąd wojna, trwająca już od sześciu miesięcy mię
dzy głównemi szczepami Afganistanu, które roszczą sobie prawo do 
tego ważnego miasta. Od kilku dni wiedziano w Teheranie, że 
ewakuacya odnogi perskiej została już ukończona'.11 —■ Oprócz tego 
donosi P a ys: „Niedawno ogłoszony został okolnik mexykańskiego 
ministra spraw wewnętrznych, z którego się pokazuje, że Mexyk 
niemyśli uczynić zadość żądaniom Hiszpanii. Przytem wszystkiem 
jednak możemy donieść, że p. Lafragua, który miał odpłynąć do 
Vera-Cruz, nieopuścił jeszcze Francyi, i że ostateczny rozkaz, któ
rego oczekuje jeneralny kapitan Kuby do wyprawienia korpusu ex- 
pedycyjnego ua Mexyk, nieodszedł dotąd z Madrytu.11

—  Na wiadomość o ostatnich wypadkach w Tunecie wysłał 
wiceadmirał Treliouart dwa okręta wojenne z eskadry średnionior- 
ski na wody tunetańskie. Wspomiuano niedawno, że cała eskadra 
tam odpłynie, ale pogłoska ta niepotwierdziła się. Eskadra ewolu
cyjna krąży podług najnowszych doniesień /  Talonu na wodach 
korsykańskich.

I§elg|-ia.
(K ró lew sk a  p o d ró ż .)

B r u x e l a ,  22. sierpnia. Jego Mość Król odjechał wczoraj, 
ale nie wiadomo z pewnością dokąd. Jak słychać, ma zamiar zro
bić wycieczkę aż w okolicę Medyolanti, i odwiedzić najpierwej swoją 
siostrę w okolicy Genewy, a potem teraźniejszą Arcyksiężnę Char
lotte w Medyolanie. Podróż ta potrwa dwa do trzech tygodni. —  
Książę i księżna Brabauta odjechali dziś po południu znowu do 
Ostendy, dokąd też odjeżdża jutro hrabia Flandryi.

H olandya.
(N ow iny d w oru . —  Doniesienia z k o lon ii.)

llaag'a, 22. sierpnia. Królow'a powróciła już od kilku dni 
z podróży swej do Anglii. Książę Fryderyk holenderski przybył tu 
wczoraj po południu po dłuższej niebytności z Berlina. Owdowiała 
Królowa zamyśla na przyszły miesiąc przedsięwziąć podróż za gra
nicę. —  Najnowsze wiadomości z kolonii wschodnio-indyjskich z 21. 
Iipca potwierdzają, że powstanie na wyspie Sumatra jest już zupeł
nie przytłumione. Na wyspie Surynatn był stan zdrowia w ogóle 
pomyślny, i nie zaszło żadne zakłócenie spokojności.

Szw ajcarya.
(S praw a  o dolinę D appen .)

Dolina Dappen jest to szczupły obszar ziemi w górach Jura 
w południowo-zachodnim zakątku kantonu Wadt. W  całej swojej 
przestrzeni nie obejmuje wątlał dappeński więcej jak 6000 morgów, 
a wbija się wzdłuż pięknego gościńca z Genewy do Rousses klinem 
w ziemię francuzką. W zimie leży zupełnie pusto i bezludnie, na 
lato wznosi się na nim kilka szałasów pasterskich i błąkają się 
trzody właścicieli doliny, dwóch czy trzech obywateli wadtlandz- 
kich. W roku 1802 przeszedł szczupły i ubożuchny ten obszar 
'ziemi w posiadanie francuzkie, służąc > do połączenia francuzkiego 
gościńca z Genewy do Bousses, ale kongres wiedeński przyznał go 
napowrót kantonowi Wadt, i to w słowach następujących: La valfee 
de Dappes, ayant fait partie da canłon du Vaadt, lui est rendue. 
Mimo tak stanowczej uchwały kongresu zwlekała Francya bezu
stannie dopełnienie tego warunku, wynajdując rozmaite zarzuty mia
nowicie, że pod zwierzchnictwem kantonu Wadt mógłby założony 
kosztem francuzkiin gościniec popaść w zupełne zaniedbanie. W  ten 
sposób przewlekała sie cała sprawa z roku na rok, aż wrcścic w r. 
1S43 wziął rząd francuzki za ininisteryum Guizota dolinę dappeńską 
w formalne posiadanie, i polecił założyć na niej małą warownię. 
Nawiązywane w tej sprawie układy dyplomatyczne przerywały i od
nawiały się po kilkakrotnie, i dopiero po załagodzeniu sporu neu- 
cnburgskiego rozniosła sic wieść, że rząd szwajcarski zrzekł się 
uroczyście doliny Dappen na rzecz Francyi. Zaprzeczono temu wpra
wdzie urzędownie ze strony szwajcarskiej, ale mimo to doniosły 
świeżo korespondeneye jednego z dzienników zuryskich, że rząd 
francuzki zajął wądół dappeński stanowczo i formalnie w swoje po
siadanie. Na to oświadczył temi dniami dziennik Bund , że cała ta 
sprawa stoi zupełnie na dawnem swem stanowisku, i że odnosząca 
się do niej korespondencja dyplomatyczna toczy się dalej. Jest ona 
zresztą o tyle tylko ważna, że co do istoty swej polega na uchwa
łach wiedeńskiego kongresu.

W iochy,
(M inister B adeński f .  —  Św ięto N apoleon a.)

Z Rzymu donoszą pod dniem 15. sierpnia: Prezydent i radca 
stanu Bruuner umarł tu wczoraj po krótkiej słabości na febrę rzyui-
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ską. Przedwczoraj otrzymał depeszę z Karlsruhe, a zarazem list 
od swojej żony. Depesze przeczytał pierwej, ale listu nie mógł już 
czytać, gdyż nastąpił tak gwałtowny paroxyzin febry, że pomimo 
wszelkiej pomocy lekarskiej musiał uledz mu w końcu. Wiadomość
0 jego śmierci wyprawiono telegrafem do Karlsruhe i wezwano na
tychmiast jego najstarszego syna. Także Ojcu św., który zmarłego 
wielce poważał, oznajmiono ten smutny wypadek wBononii. Śmierć 
ta odwlecze znowu na jakiś czas ukończenie konwencyi kościelnej 
między wielkiem księztwem Badeńskiem i Stolicą papiezką. —  Uro
czystość Napoleona obchodziły dziś francuzkie wojska załogowe 
w narodowym kościele francuzkim St. Louis, jako też w koszarach, 
na placach publicznych i ulicach odśpiewaniem „T e  Deum" i paradą 
wojskową. Także milicya papiezka miała prywatny udział w tych 
festynach. O świcie zapowiedziały tę uroczystość salwy działowe 
z grodu św. Anioła.

Miemee.
(P rób a  broni pa ln ej. —  H olsztyński kom itet dz iew ięciu . —  Traktat Hanzy z  P ersyą .)

D a r m s z t a d t , lti. sierpnia. Podejmowane tu próby z no
wym wynalazkiem broni palnej czyli raczej z nowem ulepszeniem 
systemu Miniego wypadły tak pomyślnie, że wielko-książęce mini- 
steryum wojny aprobowało wynalazek, i postanowiło zaprowadzić 
go z czasem w armii.

I t z c l i o e ,  18. sierpnia. Zawiązany do zbadania nowego pro
jektu ustawy, wniesionego ze strony rządu w holsztyńskich stanach 
prowincyonalnyeh, tak zwany komitet dziewięciu, zagaił wczoraj 
przed południem swoje posiedzenia w sali stanowej, a jak słychać, 
będzie aż do soboty odbywał dwa posiedzenia codziennie.

H a m b u r g ,  17. sierpnia. Korzystając z pobytu nadzwyczaj
nego posła perskiego w Paryżu, odnowił senat hamburski rozpo
częte i przerwane dawniej wkłady handlowe z Persyą. Tą razą po
wiodły się usiłowania, i między obudwoma stronami dojrzało na lat 
dwanaście przymierze handlu i przyjaźni, oparte na wzajemnych zo
bowiązaniach, a dość korzystne dla miast hanzeatyekich. W Tehe
ranie, Bender Buszyrze i w Taurydzie lub Tebrydzie będą utworzone 
konzulaty hanzeatyckie, a każde z miast Hanzy zamieszka wzajem 
konzul perski. Zawarte w ten sposób przymierze handlu i przyja
źni przedłożył teraz senat do ratyfikacji.

Stosya.
(Z a m ęśc ie  W . k sięc ia  M ichała . —  W alk i na K aukazie z  doniesień konstantynopolitań

sk ich .)
P e t e r s b u r g , 15. sierpnia. Wczoraj ogłosiły tutejsze dzien

niki program ceremoniału bierzmowania Wielkiej księżny Badeńskiej 
Ceeylii podług obrządku greckiego, co potwierdza jej przejście do 
prawowiernego kościoła rosyjsko-greckiego. Potem nastąpią zaślu
biny Wielkiego księcia Mikołaja z prawowierną Księżniczką, jak ją 
nazwano w programie drugiej uroczystości. W  Peterliofie i w sto
licy będą obchodzone te festyny wystrzałami z dział, odgłosem 
dzwonów i oświetleniem.

— Gazeta tryestyńska otrzymała paropływem „Jowisz" na
stępujące bliższe szczegóły z ostatnich walk na Kaukazie:

„Na czele 10.000 do 12.000 ludzi wyruszył Sefer Basza z kraju 
Psedulow, i przekroczywszy Kubań zdobył trzy obronne stanowi
ska, 8 dział i 65 koni, obciążonych różnemi rodzajami amunicyi. 
Rosyanie cofnęli się ku Roslawowi i Tamaniu. Jenerał Philipson, 
naczelny wódz kozaków, postradał konia w potyczce i odniósł ciężką 
ranę w udo. Zwycięztwo zawdzięczają Czerkiesi głównie pułkowni
kowi Mchmet Bejowi i belgijskiemu oficerowi Stankajewiczowi.

Listy z dnia 12, (24 .)  czerwca z Temir-Kun-Sciury, głównego 
stanowiska Rosyan nad morzem kaspijskiem, i głównej kwatery na
czelnego wodza wyprawy daghestańskiej, upewniają, że Rosyanie 
koncentrują się w znacznych siłach w kierunku Czeczni w pobliżu 
twierdzy Wozdwiżenskaja, założonej w r. 1844 z rozkazu jeneral- 
nego Neidharda.

Wojska rosyjskie nadciągają szczególniej z twierdz Groznaja
1 Hassian-Jurt, czyli z wielkiej Czeczni z doliny Kumisz. Naczelne 
dowództwo dzierzy jenerał Nieolaj. Zadaniem ostatniej'wyprawy ro
syjskiej było przedrzeć się dalej w góry i wąwozami bartunajskieini 
przeprawić się aż dc Andi, aby na kilku punktach odpowiednich 
pozakładać stanowiska obronne, i połączyć się potem z korpusem 
dagestańskim, który miał skoncentrować się przy wsi Czerkaj nad 
brzegami Kojsu.

Ale wszystkie te wojenne przygotowania Rosyan nie uszły 
uwagi Szamila. Przewidując stan nieprzyjacielski, zebra! siły swe 
przy wąwozach bartunajskich i na górach Kruków, i zwróciwszy 
się nagle wąwozem, wyprzedził korpus Nicolaja i uderzał na lewe 
skrzydło rosyjskie pod wodzą jeuerała szefa sztabu Budanowskiego. 
Po krwawej walee  ̂ ponieśli Rosyanie dotkliwą klęskę, i musieli ustą
pić za rzekę Kojsu. Caierkiesi zdobyli znaczną ilość amunicyi, 
dział i bagażów.^

Podczas tej krwawej walki przy wąwozach bartunajskich ude
rzyły szczepy Auhów î  Dalymów w innej stronie na Hassian-Jurt.

Namiestnik Szamila Hadżi Murad otrzymał zlecenie czuwać 
pod cały ten czas z korpusem obserwacyjnym nad wojskiem jene
rała Nieolaj, sam Szamil wyprawił się K Całą swą siłą o 25 do 
30.000 żołnierza na rosyjskie stanowiska w Ghergebill, Tillely i 
Ahulgo, i dostał je wszystkie w swoje ręce. Jenerał Jewdokimow, 
mając pod rozkazami swemi prócz oddziałów kozaków i milicyi 
chamhalskicj także pułki piechoty przeznaczone do wyprawy na Du-

hestan i Abcharon, próbował zastąpić drogę Szamilowi, ale się nie 
utrzymał; i Szamil obiegł Temur-Kan-Sciurę, a całą jazdę swą wy
słał do Kizlar, aby opanować linię Tcreku.

W ten sposób, jak mówi doniesienie, zajął Szamil całą tę 
część Daghestanu, którą posiadał w r. 1843.

Ogólna strata Rosyan ma być znaczna, najgorsza to, że ko- 
munikacya między Kizlar a Derbeut przerwana.

W  tych walkach składała się armia Szamila z jazdy Czeczeń
ców, piechoty szczepu Thulia i 5000 zbiegów rosyjskich, uformo
wanych w jeden korpus regularnego żołnierza."

Podczas uroczystości weselnych ua dworze Sułtana składały 
także życzenia i siostry miłosierdzia u stóp tronu Jego Sułtańskiej 
Mości. Jedna z tych sióstr miłosierdzia pisze do dziennika Uniwers: 
„Któżby się był spodziewał przed kilkoma laty, że zakonnice Naj
świętszej Panny z Syonu będą przyjmowane u Jego Mości Wielkiego 
Sułtana. Zawiadomiono nas w sobotę o godzinie pierwszej, że w ce
sarskim namiocie przyrządzono dla naszych wychowanek śniadanie, 
i że o czwartej godzinie Sułtan sam nas przyjmować będzie. Na tę 
niespodzianą wiadomość mistrzyni nasza prawie struchlała, i chciała 
z początku wymówić się, za poradą jednak apostolskiego wikaryusza 
przyjęła wezwanie, gdyż odmowa byłaby szkodzić mogła. Przybyła 
po nas straż honorowa, poszłyśmy więc z chorągwią, ażeby sprzy
mierzeńcowi Francyi złożyć nasze uszanowanie."

A z y * .
(D oniesienia  z  Chin. —  S fra la  w  o ficera ch . —  List gubernatora  Indy i.)
Tryester Zeitung zawiera następujące wiadomości z Chin: 

Zbrojne siły europejskie na wodach chińskich pomnażają się. I tak 
przybyły ogromne angielskie parowe fregaty E s k i P e a r l  z Cichege 
oceanu do Hongkong, gdzie także zawinął francuski śrubowy paro
wiec „Franęois L", a „Napoleon 111." i „Nemesis" z kontradmirałem 
Genouilly co godzina są spodziewane. Paro pływ „Encounter" powraca 
do Anglii i po drodze zabiera posła syamskiego, który się do Anglii 
udaje. Parowa fregata Stanów zjednoczonych „San Jacinto" odpłynęła 
16. czerwca do Japonii, a francuzkie okręta wojenne „Capricieuse" 
i „Marceau" udały się do Ningpo, ażeby tam załatwić wszczęty spór 
między Francuzami i Portugalczykami. —  Jeneralncgo gubernatora 
Uiang zastępuje teraz namiestnik w Czekiangu Ho-kwei-tsyng.

Daily Neios ogłosiła spis imion 60 oficerów, którzy w bun
tach wojska indyjskiego zginęli, to znaczy: śmierć tych oficerów 
wiadoma jest dotychczas. Między tymi jest 1 jenerał brygady (Hands- 
combe), 4 pułkowników, 2 majorów, 26 kapitanów i t. d. —  Tenże 
dziennik mówi: „Od 10. czerwca po dzień dzisiejszy (17. sierpnia) 
wyprawiła kompania wschodnio-indyjska 20.717 ludzi ua przytłu
mienie powstania. Po dzień 25. b. ni. odpłynie 72 okrętów z 27.452 
ludzi do Indyi."

List jcneralnego gubernatora Indyi wisconnta Canning, którym 
exkrólowi Audhu ogłoszono jego aresztacyę, przedłożony na posie
dzeniu izby niższej dnia 14. sierpnia opiewa: „Fort William, 15go 
czerwca. Sire! Z ubolewaniem jestem zmuszony rozkazać, ażeby 
Waszą król. Mość na niejaki czas do fortu William przeniesiono. 
Ludzie, co się starają podżegać do oporu przeciw angielskiemu rzą
dowi, uadużywają imienia Waszej król. Mości i powagi Jego dworu; 
więc potrzeba, ażeby to ustało. Wiadomo Waszej król. Mość, że od 
dnia, w którym raczyłeś zająć pomieszkanie w pobliżu Kalkuty, aż 
do teraźniejszego czasu byłeś sam i dwór Waszej król. Mości vvolnjr, 
i nic doznawałeś żadnej przeszkody. Wasza król. Mość możesz więc 
być przekonany, że nie jest życzeniem jenernlnego gubernatora ście
śniać bez potrzeby swobody Waszej król. Mcści. Nakoniec możesz 
Wasza król. Mość być pewnym tego, że rząd i urzędnicy jego nigdy 
nie spuszczą z uwagi wysokiego znaczenia Waszej król. Mości, i 
że na każdy sposób będą mieć staranie o dob*e powodzenie i wy
godę Waszej król. Mości."

i§Oiafesieaiia m ostatniej pocasty.
P a r y ż ,  24. sierpnia. Cesarz przybył tu dziś zrana o g o d .S 1/ '̂
P a r y ż ,  25. sierpnia. Wczoraj wieczór renta 3 % : 67.05.— 

Monitor donosi: Cesarz uda się z końcem tego tygodnia do obozu 
pod Chalons i zabawi tam cały wrzesień na wielkich manewrach.—  
Alcxander Humboldt otrzymał wielki krzyż legii honorowej.

L o n d y n  , 24. sierpnia. Posiedzenie Izby niższej. Lord Pai- 
merston mówił, że Rosya nienaruszyła traktatu w Czerkiesyi, i za
przeczał temu, jakoby Anglio upraszała w Egipcie pozwolenia na 
przejazd dla wojska. — G/obe donosi, że rząd postanowił utworzyć 
20 nowych batalionów piechoty.

F l o r e n c y a *  23. sierpnia. Jego Świątobliwość udzielał z bal
konu błogosławieństwa apostolskiego defilującym wojskom toskań
skim; potem nastąpiła koleją żelazną wycieczka do Prato i Pistoi. 
Ojca świętego witała wszędzie liczna zgromadzona ludność z naj- 
większem uszanowaniem. Wieczorem wyprawiano pochód z faklami 
i muzyką.

Genua, 23. sierpnia. Corricre mercantile potwierdza kon- 
fiskacyę broni na pokładzie dwóch paropływów neapolitańskich, przy
byłych z Marsylii. Wiadomości z Tunetu były przesadzone; żydzi 
pobili się z chrześcianami, “ le niezostał zganiony ani zabity. Na
tomiast obudzą niejaką obawę powstanie dwóch szczepów arabskicn, 
które niechcą płacić haraczu. W  mieście utrzymują porządek wojska 
Beja.
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m a g d e b u r g ,  25. zraua godzina 0. Dziś w nocy zniszczył 
okropny pożar magazyny królewskie ti mostu kolei wittenberskiej i 
do 30 domów.

'iadomo^ci Saasfidlewe.
S t a n i s ł a w ó w ,  20. sierpnia. Według doniesień handlowych 

podajemy średnie ceny czterech głównych gatunków zboża i innych 
foraliów, jakie były od l .  do 15. sierpnia na targach w Bohorod- 
czanach, Buczaczu , Monasterzyskar.lt, Nadioorny, Stanisławowie 
i Tłumaczu. •
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zr. kr. zr. kr. zr. kr. zr. kr. zr. kr. zr. kr.
m o n. k o n w.

Mec pszenicy . . . 3 12 3 36 3 36 4 4 15 4 ♦

żyta .  .  . 2 12 2 4 2 36 2 12 2 18 2 30
5)

jęczmienia . 1 30 1 30 1 48 . 1 54 1 30
owsa , . . 1 12 1 4 1 ♦ 1 . 1 12 1
lireczki . . , 2 30 1 48 . ♦ , . 2 ♦

kukurudzy . 2 39 2 30 2 48 2 33 2 42 2 30
kartofli . . 1 30 1 1 12 4 2 . ♦ 4

Cetnar siana . . . * 54 1 36 1 « ♦ 40 1 6 1 ♦

nasienia konicza 35 ♦ ♦ ♦ « * « . . . ♦

wełny . . . . 25 * ♦ • , • •» . 50 . .

Sag drzewa twardego (i 0 « () 24 5 25 5 36 10 ♦

i i miękkiego 3 12 5 . 5 36 4 20 3 15 9 *

Funt mięsa wołowego , 4 . 5 % 6 % * 4 ł /s •. * > '/ , .
Mas okowity . . . 39 • 26 ♦ 20 ♦ 33 • 36 • 22i

K u r s  l w o w s k i .

Dnia 97. sierpnia.

Dukat holenderski.......................................mon. konw.
Dnkat cesarski  .....................................  „ »
Półimperyał zl. rosy jsk i.......................  „ „
Rubel srebrny rosyjski............................ „ „
Talar p ru sk i..............................................  „ „
Polski kurant i pięciozłotówka 
Galicyj. listy zastawne za 100 złr 
Galicyjskie obligacye indenmizacyj 
5°/a Pożyczka narodowa

ń hit • « •
100 złr. ) 
nizacyjne > bez

ku ponów

gotówką | towarem
złr. kr. złr. kr.

4 46 4 49
4 48 4 51
8 17 8 20
1 36% 1 3 7 %
1 31% 1 33
1 11% 1 12%

8t 80 82 —
79 15 70
83 18 84 7

Kurs giełdy wiśdeńskiej.
Dnia 95, sierpnia o pierwszej godzinie po południu.

Pożyczka narodowa 5°/0 84’/$— 8 4 % . Pożyczka z r. 1851 S. B. 5%  94'/* 
— 95. Lomb. wen. pożyczki z 5%  95 %  — 90. Obligacye długu państwa 5%  
8 2 % - 8 2 % ,  det. 4 % %  7 2 % -7 2 % ,d e t . 4%  G5%— 6 5 % , delto 3%  51 -  5 1 % . 
detto 2 % %  4 1 % — 41 % , delto 1 °/ 16‘/ 2 — 16% . Oblig. Glogn. z wypłatą 5%  
96. —  — Detto Oedcnhurgs. z wypłatą 5%  95 —  —  — . Detto Peszt. k°/g
9 5 --------- . Detto Medyol. 4%  9 4 %  — — — . Obligacye indemn. niższ. austr.
6 %  8 8 % — 8 8 % , detto wągier. 8 0 % - 8 1 ,  detto galic. i siedmiogr. 79*/, -  80. 
detto innych krajów koron. 8 6 %  — 87. Oblig. bank. 2 % %  63 '/2 —  64. Po
życzka loter. z r 1834 333 — 334. Detto z roku 1839 1411/a— 141%  Detto 
z r. 1854 109%  — 109% . Renty Como 1G%— 16% .

Galie. list. zastawne 4%  81— 82. Półn. Oblig. Prior. 5%  8 6 % — 8 6 % .— 
Glognickie 'ó'J/0 81— 81V2. Obligacye Dun. żeglugi par. 5%  86 — 87. Oblig. 
Lloydy (w srebrze) 5%  90— 9 0 % . 3%  Prior. obi. tow. rząd. kolei Żelazn, po 
500 frank, za szt. 107 —  108. Akcyi bank. narodowego 986 — 988. Akcye 
c. k. uprzyw. towarzystwa kred. 220 — 220% . Akcye niż. austr. tow. eskomp. 
123 — 123% . Detto Budzyńsko-Lincko-Gmundzkiej kol. 231%  — 232. Detto

pótn. kolei 1 8 5 % — 185'% Delto tow. kol. żel. za 500 frank. 2 6 4 % — 264%  
Detto kolei ces. Eliz. po 200 zlr. z wpłatą 30%  1001/ , , — 100% . Detto Połud.- 
północn. niem. komunikacyjnej kol. żel. 102% — 102'%. Detto cisiańskiej kolei 
żel. 100% , — 100% . Detto Lomb.-wen. kol. żel. 243 — 243% . Detto Cesarza 
Franc. Józ. wschód, kol. żel. 189— 189% . Detto losy tryest, 104%  —  105. 
Detto tow. żegl. parowej 548 — 550. Detto 13. wydania — — —  — . Detto 
Lloyda 390 — 395. Peszt, mostu łańcuch. 72 —  73. Akcye młyna parowego 
wied. 71 — 73. Detto Prossb.-Tymowskiej 1. wydania 26 —  27. Detto 2 
wydania 36 — 37. Esterhazego losy 40 złr. 84 %  — 85. Windischgratza losy 
2 7 % — 28. Waldsteina losy 2 7 % — 28. Kegleviclia losy 1 4 %  — 14 % . Ks.
Salina losy 4 2 % — 4 2 % . St. Genois 3 8 % — 38 % - Palffego losy 4 0 % — 4 0 % . Cla- 
rego 38:%  — 39.

Amsterdam 2m. 87 — Augsburg Uso 1051. —  Bukareszt 31 T . 264.
Konstantynopol 31 T . — — , Frankfurt 3 m. 104%  L —  Hamburg 2 m.
77. —  Liwurna 2 m. 103%  —  Londyn 3 m. 10 — 10. — Medyolan 2 m.
103% . —  Paryż 2 m. 121% . — Cesarskich ważnych dukatów agio 7 %  — .
Napoleons'dor 8 9 —  — . —  Angielskie Sover. 10 15 — 10 16. — Imperyał
Ros. 8 22 — 8 23.

Telegrafowany wiśdeński kurs papierów i weksli.
Dnia 27. sierpnia.

Oblig. długu państwa 5%  8 2 % ; 4 % %  — ; 4 %  6 5 % ; z r. 1850 — .
3%  —  ; 2 % %  —  Losowane obligacye 5%  — . Losy z r. 1834 za 1000 złr.
— ; z r. 1839 142. Wiśd. miejsko bank. — . Węgiers. obi. kamery nadw.
— . Akcye bank. 983. Akcye kolei pótn. — . Glogmckiej kolei żelaznej
— . Oedenburgskie — . Budwajskie — . Dunajskiej żeglugi parów. 552. Lloyd
— . Galic. listy zast. w Wiednia — . Akcye niższo-austr. Towarzystwa 
eskomptowegij ii 500 złr. — złr.

Amsterdam 1. 2 m. 87. Augsbuig 105 3 m. Genua — 1 .2  m. Frank
furt 104%  2 m, Hamburg 7 6 %  2 m. Liwurna —  2 m. Londyn 10 —  1 0 % '
2 m. Medyolan 103. Marsylia Paryż 121% . Bukareszt 264. Kon
stantynopol 470, Smyrna — . Agio duk. ces. 7 % . Pożyczka z r. 1851 5%
lit. A. — ; lit. B. — Lomb. — . 5%  niż. austr. obi. indemniz. 8 8 % ; detto
galicyjskie 81 Renty Como — . Pożyczka z r. 1854 — . Pożyczka naro
dowa 84%> C. k. austr. akcye skarb, kolei żelaz. po 500 fr. 26 5%  fr. Akcye 
c. k. uprzywil. zakładu kredyt. 2 1 8 % , Hypotekar. listy zastawne — . Akcye 
zachodniej kolei żelaznej 200% .

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 27. sierpnia.

PP. lir. Badcni AIexander, z Krzywcza. —  Br. Eder Józ., c. k. prezyd. 
wyż. sądu kraj. w pensyi i Grigoreze Atex., z Krakowa. —  Jankowski Ludwik, 
z Bożykowa. — Mączyński Jan, z Kissingen. —  Padlewski Stefan, z Sucho- 
dołu. -  Siemianowski Franc., z Siemiagrowiec. —  Szymanowski Franciszek, 
z Bobiatyna. —  Wolański Erazm, z Czarnokoniec.

Wyjechał: ze Lwowa.
Dnia 27. sierpnia.

PP. Koinarnicki Bolesław, do Janowa. — Kahnueki Baz., ces. ros. oficer, 
do Wiednia. —  Międrzychowski Jan, c. k. przeł. pow , do Wojniłowa. — Mar- 
marosz Józ., <lo Bobrki. — Onyszkiewicz Józ., ces. ros. sędzia krym., do W ar
szawy. —  Wolański Franc., do Bzepinicc. — Ziinnicki Wiktor, do Wiednia.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
Dnia 26 . sierpnia.

Pora

Barometr 
w  mierze 

parys. spro- 
w ad zony do 
0“ Reaum.

Stopień
ciepła

według
Reaum.

Stan po
wietrza 
wilgo
tnego

Kierunek i siła. 

wiatru
Stan

atmosfery

7. god. zrana 
2 . god.popoł. 
lO.god.wiecz.

328310
328.40
329.20

-+- 10 0* 
-+- 14 5° 
-+- 7 .8 "

75.7
43.2
72.6

zachodni sł.
u ti 
u ii

deszcz
pochmurno
pogoda

T  E  A  T  m>.
Dzi ś  w Cyrku Benza  wielkie przedstawienie,

K R O  W I K  A .
Donoszą z Kułomyi: W  nocy z 6. na 7. b. in. wybuchł ogień w domu 

Mendla Bedera w K o s o w i e ,  i spalił 30 domów i synagogę żydowską.
—  W  Nadwornie wszczął się d. 16. h. m. w karczmie spór między cze

ladnikiem garbarskim Adamem Schneider i mularskim Jakóbem Kunzelmanem. 
Z słów przyszło do razów; a Adam Schneider dobył noża i pchnął kilka razy 
Franciszka G., Andrzeja K., Marcina H. i Wacława Mohrhard, którzy ujęli się 
za Kunzelmanem. Zadana ośmnastoletniemu czeladnikowi mularskiemu W acła
wowi Mohrhardowi rana nożem była tak niebezpieczna, że zaraz nazajutrz po
ciągnęła śmierć za sobą. Ohwiniony o zabójstwo Adam Schneider znajduje się 
już pod śledztwem kryminalnem.

—  W  pobliżu Malong na wyspie Jawie napadł tygrys pewną kobietę, 
która w towarzystwie męża i dzieci szła gośeińcem przez las. Mąż pospieszył 
jej na ratunek, a tygrys zadał mu srogą ranę w plecy i powrócił do swej pier
wotnej ofiary. Mimo to poskoczył mąż po raz drugi w pomoc zagrożonej mał
żonce, i lubo znowu odniósł ranę w nogę, udało mu się przecież odstraszyć 
zwierza. Przywieziony potem do szpitalu w' Malong, wyleczył się nieustraszony 
ten śmiałek z wszelkich ran niebezpiecznych. W  pobliżu Malong ubito zresztą 
w samych tylko miesiącach styczniu, lutym i marcu 30 tygrysów. Było między 
niemi 14 takzwauych tygrysów królewskich, z których jeden był na trzy stopy 
wysoki a na ośm stup długi i miał ogon niesłychanych rozmiarów.

— Niedawno donosiły dzienniki o zrabowaniu Bzybkowozu między W e 
roną i Peroną; teraz podaje gazety trydentyńska następujące bliższe szczegóły

tego wypadku: „W  nocy z 13. na 14. b. m. o godzinie U lej napadła c. k. 
szybkowóz banda złoczyńców w odległości pół mili od Werony. Gdy zatrzy
mano konie prosili, zbójcy konduktora Flatz ażecy zsiadł i otworzył im kasę; a 
gdy wezwany nieokazywał chęci dogodzić ich życzeniom, ściągnęli go przemocą 
z wozu, nierobiąc mu zresztą nic złego. Polem rozbił jeden z nich pięścią la
tarnie, zagasił światło, i z największą grzecznością wezwano podróżnych, by 
wysiedli także. Gdy to nastąpiło, rozbili gwałtownie kasę i zabrali z niej 
wszystko. Podróżnym niewyrządzono zresztą nic złego; musieli tylko oddać 
swoją gotówkę, zegarki zaś i inne kosztowne rzeczy zostawiono im. Sumy 
zrabowanych pieniędzy nie można jeszcze oznaczyć. O ile wiadomo w Try
dencie, znajdowało się tylko cztery pakietów z pieniędzmi w kasie i to w tnnie- 
szych kwotach, ale i z tych odebrano dwa na powrót. Szczęściem nie przyszło 
zbójcom na myśl, otworzyć tylny magazyn, w którym prócz rzeczy znajdowało 
się kilka pakietów z znacznemi pieniędzmi. Za przybyciem szybkowozu do 
ltoveredo zrobiono natychmiast relacyą do sadu i spisany został protokół. 
W  kasie znaleziono grube dlóto, które może posłużyć do odkrycia zbrodniazy. 
Randa ich była lak znaczna, że konduktor i podróżni niemogli nawet myśleć o 
stawieniu oporu. Konduktora zmusili rabusie położyć się twarzą na ziemie, i 
by nie mógł obserwować ich fizyonoinii, zasypali mu piaskiem oczy, grożąc 
mu oraz śmiercią, jeśliby z.iobił najmniejsze poruszenie."

Główny Redaktor Ifl, Ssfzeniaica Sar ty ni. Z  c. k. galic. drukarni rządowej.


